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Niezwykła depesza powstańców 

allo Moskwa! Malaga zdobyta!" 
C;ł 

ki 

Trsiqce ieńc6w wrmordowali czerwoni 
fS~ ·. 9.2. W uzupełnieniu wiadomoś 
t i:r~ciu Malagi, podaje agencja „Ra 
~1 góły, których wojska powstań 

0 do niewoli przeszło 1.200 mili-

at została podpalona w kilkunastu ~
aj 

o~ przez ustępujące wojska rządo 
r k~ jące się do Almeria oddziały mi 
2 c;tiłziesiątkowane przez ogień okrę

etańczych. 
a \.y wszedł do miasta nułk włoski 
co szła kolumna hiszpańskiej le-
. ·emskiej i wojska marokańskie. 
• 
70 

powstańcze po złamaniu ostat 
ów oporu, wtargnęli do miasta 

przy pomocy granatów ręcznych 
alrach na bagnety broniące się 
ie grupy „czerwonych". Na pa 
ma.tora zatknięto czel"\\"ono-zło

hiszpański. 
30 powstańcze oczyszczają miasto 

·-:_ rozpierzchłych milicjantów. 
po Celtis, dowodzący oddziałami le

. iemskiej, raniony przy początku 
iU .eh operacyj, wytrwał na poste 

chV1ili ostatecznego zwycięstwa. 

--r~dowe, cofając się z Malagi, 
?.a.brać z sobą pewną ilość mate
jennego. Połączyły się one już z . 
·, wysłanymi w celu i;)owstrzyma 
go posuwania się powstańców. 

·alny korespondent agencji hisz -
'·, który był w Maladze do ostat . 

!) wili, oświadczył, że atak powstań 
ał bez przerwy. 

!» tak1;1; tego dowództwo powstańcze-
1 *ow korespondenta - użyło 20 

lochów, kilka tysi~cy Niemców i ty 
rokańczyków. 

tatek włosl<i zatonął 
, ·dunkiem węgla z Gdyni 

· IOUJśCIA. 9.2. Na wybrzeżu 
~!1dc odkryli rybacy szczątki wło 

statku ,,San Mattco 4" objętości 
Il. 

tek ten wyszedł 28 stycznia z Gdy· 
dunkiem węgla. Jak się 7..daje, sta
ł rozbiciu w początku ubiegłego ty 
w czasie burzy. 

. 7.ałogi, składającej się z ·iO ludzi 
y. 

. 9.2. W, ostatnich latach roz
hniły się ogromnie w Berlinie t. 

gonie żelazne", t.j. małe, przeważnie 
~we samochody o dużej sile pocią 

ane są one do holowania wozów 
wych do transportu mebli, mate
budowlanych i t.p. 

i Berlina kursują całe pociągi sa 
we, składające się z „konia żelaz 

oraz jednej, dv."'Óeh lub więcej przy 

W. końcowej fazie przeciwko obrońcom 
Malagi wysłano przeszło 100 czołgów wło 
skich. 

Dowództwo spoczywało w rękach szta 
bu niemieckiego, znajdującego się na pok 

ładzie~" pancernika niemiieckiiego „Gra.ff 
von Spee". 

Korespondent dodał, iż straty powsta1i 
-ców są olbrzymie. 

Natychmiast po '\\-ylądowaniu oddziałów 
pcwstańczych musiano nadiesłać im posił 
ki, które składały się z oddziałów włos -
kich z Kadyksu. 

RZEZ JENCóW. 
PERPIGNAN. 9.2. ;,United Press" dono 

si: Z Sevilli donoszą o niebywałym entu 

zJazmie, jaki zapanował pa terenach, zaję 
tych prze7 powstańców na wiadomość o 
zdoby(:iu Malagi. 

Jedna ze stacyj radiowych powstańczych 
ria \\iadomość o zdobyciu Malagi, twier
dzy wojsk czerwonych na południov.'Yffi 
·wybrzeżu Hiszpanii, .wysłała pod adresem 
~skwy następującą depeszę: „Hallo Mo 
skwa ! Malaga jest znowu hiszpańska". 

W symfonii o~ólnej radości smutną nu 
tę stano'\\;ła wiadomość, iż wojska czer· 
wone przed ostatecznym ustąpieniem z Ma 
lagi wymordowały wszystkich jeńców. 

11Daily Ma.il" oblicza liczbę wymordo
wanych na 13000. 

Genergl Queipo de Llano podaje do wia 
domości z Malagi, że w odpowiedzi na po 
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KINO TEATR 

MOTTO: Spotkałp go ·v:zi: tkfe nieszczlfści.a.; jak ,.,owoczesnego 
lfioba, ale jednak ni~ stracił wiarv w miłosierdzie Boga 
Dziś i dni następnych! 

Dramat, który wstrząśnie sumieniem ludzkości. Tragedia przeżvć 
przemówi do Waszych serc swą bolesną prawdą i szczerością, 
Pamietacie >Niepotrzebnego Człowiekac z Janningsem? Jean 
Hersholt przewyższył ]anningsa nie~pomnianą kreacią w filmie 

ZAPOMNIANA ·SYMf DNIA 

de rne postępowanie, zmuszony jest wzię 
tyeh do niewoli marksistów postawić rów 
ni-eż przed sądem wojennym i natychmiast 
rozstrzelać. 
P.LONĄCE STATKI. 

MiA.LAGA. 9.2. W porcie w Maladze na 
jednym ze statków rządowych, zamienio 
nych na więzienia, znajdowało się 200 za 
kładników, którzy w ostatniej chwili zo
stali uratowani pl'2JeZ powstad.ców. 

Str.tek z zakładnikami, według rozkazu 
z Walencji, miał być podpalony. Widząc 
heznad7.i.ejno~ć sytuacji, czerwoni doko

nali jeszcze w sobotę licznych aresztowań 
i egzekucji osób podejrzanych o sprzyja -
nie powstańcom. 

Liczba wymordowanych w sobotę nie 
~')Stała ustalona. 
Więksoość rządowych i reprw.entacyj

:cy<"h ~achów Malagi jest kompletnie zde 
wastowana. 

Katedra została zniS7.CZC>na. W nawach 
katedry znajdują obecnie pomieszc~nie 

liczru bezdomni. 
N a kilka godzin przed zdobyciem mia

sto było jak gdyby wymade. Wszyscy mę 
ŻC'zyźni wysłani zostali na linię bojową, , 
kobiety i dzieci natomiast zamknęły się w 
piwnicach domów. 

W poni'edziałek od rana zaczęły napły
wać óo miasta pierwsze grupy zdemorali PL. NIEPO· 

DLEGł.OSCI 2 W rolach gł. Jean Hers~ołt, Don Ameche, Jankins i in. zawar.ych żołnierzy i milicji. uchodzących 
ALA OGRZANA! z pozycji, Część z nich porzuciwszy broń 

schroniła się .do domów. 
. Nad progrun - DODATKI DŹWIĘKOWE Część zaś. która usiłowała przedrzeć 

- Pomimo kosztownej dzierżewv filmu cenv miejsc zwykłe. - 1 się drogą ua Maontril dostała się do nie-... ...... „„„ ... „ ... „ ...... „„ ... „ ...................... „.„cm„„1 ............ 11111 \\Oli. 

Para holenders a 
KRYNICA. 9.2. Pziś rano książęca pa 

ra holenderska opuściła Krynicę. 
Następczyni tronu Holandii, ks. Julian 

na, z małżonkiem ks. Bernardem wyjecha 
ła pr~z granicę czechosło'Wacką na Ty -
licz i Bardiów. 

opuściła Krynicę 
Prawdopodobnie książęca para, której 

towarzyszy cała świta, zatrzyma się w Bu 
dapeszcie, skąd pojedzie do Austrii. Para 
książęca odb~a podróż samochodami. 

Spędziła aria w Krynicy pełny miesiąc. 

Znów zajścia 
na uniwersytecie wileńskim 

WILNO. 9.2. Na uniwersytecie wileń
skim powtórzyły się znów ekscesy mło -
dzieży. W gmachu ucrelni wybuchły a -
wantury, w trakcie których pokaleczono 
kastetami studentów żydów Poza tym u· 
rządzono nielegalny wiec, na którym de
monstrowano w bardzo ostrej formie prze 
ciw władzom akademickim. 

Wieczoem pod miieszkanie 'rabina Ru
binsteina, posła na Sejm, podrzucono pe
tardę. Eksplodowała ona z tak wielką si 

Zmiana w rządzie japońskim 
TOKJO. 9.2. Mianowany przed kilku 

dniami mini.sOOr wojny Takamura- ustą 
pil. Tekę min. wojny objął Sugigawa -
p.)przednio min. szkolnictwa. 

łą. że wyleciały w mi~zkaniu drzwi i wszy 
stkie okna . 

W !•:deście panuje nastrój bardzo pod
~iecony. . 

Na dzi'ś studenci zapowiedzieli dzień 
be.z żydów. 

Karnawał pod bagnetami 
w Brazylii 

PORTO ALEGRO. 9.2. Ze względu na 
ogłoszony w Brazyli stan wojenny, tegc:r 
roczny kamawał odbywa się pod ścisłym 
nad7...orem policji i wojska federalnego. 

W! dzielnicach, gdzie odbywają się zaba 
wy ludowe zakazane jest używanie masek 
zarówno na zabawach ulicznych, jak i ba 
łach w zamkniętym pomieszczeniu. 

Rzeki górskie 
wzbierają 

NADWóRNA. 9.2. Wskutek znacznego 
podniesienia się temperatury warstwy 

śniegu w górach topnieją, tworząc rozto 
py, trudne do przebycia. Rzeki Bystrzyca 
Prut i pomniejsze rzeki górskie zaczynają 
wzbierać. -
· Stoki północne pokryte są nadal grubą 
warstwą śniegu, stwarzając dobre warun 
ki narciarskie. 

Zapowiedziany raid narciarski „Szla -
kiem Drugiej Brygady" pr?.ejdzie prze -
ważnie stokami :północnymi, które są do
brze ośnieżone. 

Hotel „ Wil~ńs~i" 
Piotrków Tryb. 

ul. Słowackiego 7, tel. 14·87 
pod kier. Marii Bartenbachowet 

Centrum miasta. Garaże 
Obsługa solidna. 

Cen.v niskie. 
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Na łantach prasy · Krwawe we -
Procesy -- objaw rozkła()u 

ŁóDZ. Na Bałutach w Lodzi 
wanturników wkroczyła na w~ 
wają.ce się w mieszkaniu Kózerst i 

qciciela dorożek. Gdy gospodarz z 
awanturników wpuście do ~d! 
ci powybjali szyby w oknach i.z!: 
drzwi. - W ów czas Kozerski o""o 
runku a:wanturników kilka st11 J 
nią~ ciężko Józefa Wojnara i 
piernika, zam. przy ul. Marysi· i 

ny<'h odwieziono do szpitala. Pi~ 
wadzi dO<'hodzeni0. bJ 

W związku z oEtatnim proc~sem mos
kiewskim przeciwko Radkowi, Piatako
wowi l innym, wychodzący we Lwowie 
„Wiek Nowy" pisze ~niędzy innymi co 
następuj;:;: 

przeciwko „nowym panom", prz~c:iwko 
komunistycznej elicie, które.i się dobrze 
wiedzie i któm u żłóbka korzysta ze wszy 
c:;tkich przywilejów. Kto chce tak rządzić 
jak Stalin, ten musi zjednywać sobie zw'O 
lenników różnymi koncesjami a te konce· 

--
sje budzą oczywisc1e niechęć i uprzedze
nie u :.1iekorzystających z nich. W ten spo 
sób powstaje materiał do nowych i coraz 
to nowych proC'esów, będących jaskra
wym i \11/idocznym objawem wewnętrzne
go rvzkładu w Rosji sovlieckiej." „Jednak niedwuznacznie pokazują te 

pr-ocesy, ~ w Rosji wszystko nie jest tak 
piękn.e i zkładn0, jak to się pokazuje tu
rystom. - I tak nieda;vno dwaj uczeni 
rnsyjscy - członkowie rosyjskiej Akade
mii Nauk, Czyczybabin i Ipatiew, korzy
stając z urlopu zagranicą, nie wrócili już 
do Rosji. Są to dwaj wybitt1i uczeni, z któ 
rych pierwszy mia~ do swojeJ dyspozycji 
wspaniałe laboratorium, stojącP na usłu
gach prz'.:!mysłu wojennego. - Jednak u
czony ten uznał, że nie miał zupełnie mo
żliwoś<:1 pracowaia wedle swojej cnęci l 

woli, tak, że przy pierwszej nadarzającej 
się oholicznośd ucjekł z Rosji, Jak połą
czyć z tym, że równocześnie odbywają 
się na Kremlu jakieś dziwne widow5f:<ka, 
podczas ktfaych poprzebierane dzieci skła 
dają na Kremlu hold Stalinowi za. to, że 

• • 

nn ·om1erz -- m1ns o rz sz 1 
Dziś • 

I jutro przyszłego centrum przemvsłoweg 
Zapowiedź p. wicepremiera E. Kw1at

kowski"'g·:> w kcrnisji budżetowej Sejmu, 
dotyczą~ą stworzenia nowego, centralne
go okręgu przemysłowego w okolicach 
Sandomierza - cała Polska przyjęła z 

widkim zainteresowaniem. 
Zar·ewne nie śniło się dotychczas nawet 

najwięk;:;.l.emu patriociie lokalnemu takie 
vvywyższcmie Sandomierza i całej ziemi 

sandomierskiej, chociaż miała ona w cza-

-
sach daw1"lych swoje wielkie dn~ 
mierz odgrywł ~· historii Rz2 
tej i w życiu gosp.;,-darczym kra·~ 
nokrotnie rolę poważną, jako c 
gatej krainy rolniczej. jako miai 1 
lerzy na wiślanym szlaku harni]fU 

.daje im tak cudowne :lni a Stalin siedzi 
:niby na tronie i odbiera te boldy, Oczy
wiście mogą to być tylko d?ieci urzędni
ków państwowych. którym się jeszcze w 
Sowietach jako tako dzieje. Więc nie da 
ąię zaprzeczyć, że istnieje dziś w Rosji so 
wieck:ej co.3 w rodzaju ukrytej walki klas 
- coś w rodzaju gwałtownej opozycji Komunizm ·· to z1~rzeezenie Bo~a 

W okolicach Sandomierza, ~ 
na mabwniczym v;ysokim lew) o 
Wisły, po każdym wiosennym 
l\·ód znajdują się szczątki za 
kultur, ślady człowi::::ka przedhit 
go. t 

Ziemia sandomierska jest nieao 
lownicza i pełna pamiątek his~ 
Sa.ndomierz, to cenne muzeum 
ci. Słynny rai usz zamek z cza 
mierza Vdelkiego, kościół katedł.i 
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Prymas Irlandii o niebezpieczeńsh.vie komunizmu 

··ł:.owca dusz LONDYN: Katolicki prymas Irlandii, 
kardynał - arcybiskup z Annagh Me. Ro-

.Ró WNE. Na polecenie władz prokura- ry, r:igk~ił list pasterski, który odczyta
ny został z ambon wszystkich kościołów 

torskich, policja w Korcu wszczęła docho katolickich. i'· 
dzenie P.rzeciwko proboszczowi prawosław W !iście tym zwraca się prymai:: ostro 
~10m .t~. Grzegorzowi ~er.u~wi., " . przeciv.:,· komuńizmowi i ·wzywa szczegól-
Ks1ądz ~rus udz1ehł slt:bu ::3tefanow1 · ml dzi · · I dzk d kt · · al 

Sor~cżyńskiemu wyznania rzym.katol. z Dl(:( · o ez ir an ą o a ywneJ \'I\,' -
· ki. przeciw temu niebezpieczeństwu. Na

Ksenią Ptiuszyi1ską, wyznania prawo-
~i.awnego. f'\lub zawaity został w cerkwi leży pokazać, że agenci komunistyczni w 

lrla.."'ldii me będą tolerowani. 
korzerkiej. Jednakże Sorcczyi1ski za- Katolik nie może być nigdy komunistą 
strzegł, że nadal po?..ostaje w wierze kato 

gdyż naraża się na wykluczenie z Kościo· 
ła · 

KOMUNIZM - TO ZAPRZECZgNIE 
BOGA i wzrastający chaos. Obiecywany 
JR.j na ziemi" zaczyna się zwykle od bu
rzenia istniejącego porządku, przy porno 
cy taldch ~rodków, jak gwałt, mord i 
przemoc i kończy .się terorem, nieomal 

1 niewdnict'W!0m i niesłychanie niską, sto~ 
pą żydową, jak to obserwować można na 
na.rodzie rosyjskim. 

dawno odrąstaurowany dom 
Kole~um J .:.>zuickie i wiele Z' 

1rnści~:6w, -- to cenne pamiątki i~ 
czasów. · 

Dotychczas 1.i1· S'andomierszc 
przemysłu uniemożU~viał zdoby 
kowcgo zatrudnienia. 

W caiym okręgu istnbją zal 
cl·gielnie. parę gorzelni i mniej 
tak ów;. 

Przys7.Jy ośrodek przemysłowi 
dzie wiec tu wielki rezerwuar 
czych, gdy urodzajny prawy b 
dnstarczy żywności i również 
się gospodarczo. 

Jickiej. Kiedy Soroczyński dowiedział się 
.7,e ;proboszcz Gerus wystosował do zarzą
du gminy w Korcu pismo wraz z odpisem 
aktu ć;lubnego, żądające odnotowania w 
k~ię~ach ewidencji ludności, że Soroczyft
ski przeszedł na prawosławie, złożył skar 
gę d0 whdz prokuratorskich. 

Światowy kongres bezbożników Budowa zakładów przemysł 
widłach Wisły i Sanu, którego u 
duj~ się między Sandomierzem i 
!'\t"m, stanowić będzie ratunek <i! 
niedbanej dzielnicy, która musi· 
pomostem między południo 
dem i północno-wschodem Polsij 

Polskie Radio -
.Polskiemu Morzu 

Dzisiejsza l'Ocznica odzyskania polskie
go morza jest dla całego społecze~twa 
wie1kim i uroczystym świętem, obchodzo 
nym ze wzruszeniem i entuzjazmem. 
Polskie Radio bierze również żywy udział 
w tym święcie. 

Poza :mdycjami muzycznymi nadaje w 
dniu dzisil'jszym, poczynając od godz, 18 
m. 50 aż do 23.30 szereg audycyj poŚ'A'ię 
conych Polskiemu l\t!brzu. 

Capstrzyk Marynarki Wojennej z Gdy
ni rozpocznie uroczystość o godz. 18.50. 
O gl.)dz. 18.51 przemawiać będą przed mi
krlifonem: Generał Bnmi Kazimierz' So:m 
ke>\1\"Sk1. Admirał Jerzy świrsk1, Minister 
Eµgenmzz Kwiatkowski i ·Marszałek Jan 
Dąbski, Dyrektor Zarządu L.M.K. 

O godz. 19.25 Rozgłośnia Krakowska 
nadaje reportaż historyczny' p.t. „Sejm 
morski" w opracowaniu Dr. Kazimierza 
Uepszego w reżyserii St. Broniewskiego. 
o godz. rn.50 w żywych migawkac.h z por 
tu gdyńskiego poznają się radiosłµchacze 
z pracą wytężoną i ruchem jaki panuje w 
Gdyni. O godz. 20.30 wszystkie rozgłoś
;:ie Polskiego Ra.dia wystąpią w audyf!ji 
zbiorowej - „A pel miast polskich". ~o 
godz. 22.00 zorganizowana została audy
cia,. w której głos będą mieli nasi pionie 
rzy kolonialni. ·O godz. 22.15 audycja z 
płyt urozmaicona ciekawą konferansjer
ką poprowadzi słuchaczy od portu do por 
tu. W, dnil.t tym nie zapomniało również 
Polskie Radio o polskich statkach i ich 
załogach wędrujących po dalekich mo„ 
rza.ch i o godz. 23.00 pośle im serdeczl'le 
pc·zdrowienia. 

MOSKW1A. - W dniu 7 lutego r.b. od 
był się w Moskwie światowy kongres bez
}}l)żników, na który miało przybyć 1.600 
1-'lelegatów z 46 różnych państw. 

Z okazji powyższego zjazdu na wrenie 
r::ałej Rosji sowieckiej rozdawano w kilku 

milionach egremplarzy różnego rodzaju 
ulotki propagandowe. W ulotkach tych fi 
gurujc. m.in. następują.ce oświadczenie Di-

mitrowa, jednego z naJbardziej czynnych 
członków Kominternu: 

„Celem naszym jest całkowite nis~cze
ni:.;. W walce naszej nie powinniśmy uży
wać jako środków ani przemówień, ani 
lrsiążek. Trzeba wołać: do broni i demolo
wać ko~cioły i klasztory! Na ruinach sia
rego Ś\viata komumzm wzniesie dopiero 
gmach pr?.wdziwego socjalizmu". 

• 

Makabrrczna s.zaika 

Rozszerzenie dróg komunijił 
budowa garociągu przebiegają 
olt"'ęg centralny, roszerzenie 
trycznej i budowa nowych zakłu 
mysłowych staną się · bezwątpia 
stawą rozkwitu miejscowej ludu 
żytkov.ri całej Polski. 

Smiertelne asekuracle 
KAIR. Parę tygodni temu niektóre miej 

gcowe t-wa ubezpieczeniowe- zwróciły u
wagę na szereg wypadków śmierci, właś
nie wśród tych ubezpieczonych, polisy któ 
rych były pl'2le-pisam: zawsze na iedne i 
te same osoby. ~adze wszczęły dochodze 
nie i wreszcie ujawniły istnienie całej szaj 
ki, która ubezpieczała na życie przeważ-

nie k>biety, ~y następnie mordowała, bądź 
_przez powolne otrucie, bądź przez spryt
nill:l napr·owadzone „nieszczęśliwe wypad· 
ki". Aresztowano pięć osób i :iokonano 
JUŻ 7 ekshumacyj Liczbę ofiar szajki o
blicz~ ją na 17. Sumy ubezpieczeniowe wa 
hały si·~ od 2,000 do 5.000 funtów. 

Na 60-cio złotowe!: 
samochody po 20~ 

WARSZAW A. 8.2. Samochód 
zł. który zamierza wypuścić 
,Jsnufaktura, . ma być bardm p 

strukcji. 

Mundury dla armii hiszpańskiej 
szvte w Polsce 

Wóz zaopatrzony będzie w sili 
l~ylindrowy, czterotaktowy chlali 
wietrzem. 

Projekt sfinansowania maso~ 
tu idzie w kierunku ustalenia rat 
ni7.szych, nawet 50 - 60 złoto 

Łódzki przemysł konfekcyjny i łódzkie 
chałupnictwo krawieckie rozpćczęły rok 

1937 w warunkach wyjątkowo pomyśl
nych. Pierwsze pięć tygodni nowego roku 
zaznaczyły się w tym dziale wytwórczoś
ci znacznym (dotąd o tej porze nienoto · 
wanym) uruchomieniem warsztatów cha
iupniczych, znacznym wzrostem zarobków 
chałupników i czeladników oraz zwyżką 
wskaźnika produkcji i wskaźnika ekspor
towego. 

To ożywienie jest wywołane przede 
wszystkim„. wojną do~ową w Hiszpanii. 

Pociczas gdy normalnie do dnia. 20 lute 
go tnva martwy sezon w przemyśle i cha 

łupnich:vie konfekcyJnym w Lodzi. w· tym 
roku nruchomienie warsztatów jest stu
procentowe, przy czym zamówień jest zna 
cznie więceij, aniżeli chałupnictwo łódzkie 
jest w stanie wykonać. Całe bowiem łódz 

W tej dziedzinie Widzewska 
tura wiąże pewne na.dzieje z ~ 
stworzenia Banku MOtoryzacyjnl'ł 

kie chałupnictwo pracuje dla rynku hi- M 
1
• 

0
, d P 

5 
z cze 

szpańskiego. 

Produkcja dotyczy w szcwgólności kom czysty lipcowv bez domieszek 
pletów munduró°"'• składających się z pła- nc· 3 lcl 6 20 ł 5 kl 9 .1 ra 121 b• • z ., g. ~ 
s3cza, spodni i bluzy koloru khaki. i 7 zł„ 20 klg. 33 zł., wraz z nlO 
·Należy zaznaczyć, że nie tylko Łódź o· 1 opłat~ pocztową wysyła za p 

trzymała zamówienia hiszpańskie. Dła ryn właściciel naiwiekS7.fll p~sleki w Pl 
ku hiszpańskiego pracują, również prze- EUGENIUSZ BTLJ~SKI 
mysły konfekcyjne w ~nach, Biafym .. w ZB~U. 
stoku oraz w okręgu warszawskim. ••••mml"'D'lllllll•lllllllUllm:::m:iifAlll!•P.!l•••mmrl,... 
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ILA NA MORZU 
siedemnastu lat obchodzimy · uro
e dzie11 10 lutego, będ~cy rocznicą 
kwia przez Polskę dostępu do mo-

~
~ a z~azem dniem święta marynaziki 

fJ. 
uczuciowy stosunek do morza nie 

'1aga żadnych komental'cy. w ·szyscy 
. ·'nicy wieku, sfery, z której pocho-

: Y. czy pr~konań. politycznych, ko
nasze morze i naszą marynarkę. 
zy usłyszeć te spontaniczne okla 

i społeczeństwo wita każde po
się oddziałów marynarki wojen
ewiach wojskowych, czy innych 

iystośeiach, wystarczy ujrzeć te tłu-
dności z całej Polski, jakie ściągają 

· w okresie letnim. do Gdyni na 
o Morza" - by zdać sobie sprawę, 

morska jest ·wśród nas popular
jeat nam wszystkim droga i bliska 

Idzi tylko o to, by nasz stosunek do 
nie był, że tak powiem, zbyt pla

&ny, zbyt oparty na sentymenci<e, a 
ało pozytywny, za mało realny i 
tllf. Nie wystarczy tyJko kochać mo 

• trzeba także dążyć do coraz w:spa
ko r(•zkwitu Gdyni, do rozbudowy 

marynarki, zarówno wojennej, jak 
oWE-j. Tylko taka miłość bowiem 
ość rzeczywistą. 

wolno ustawać w wysiłkach, jak
k praca Polski na morzu może już 
dć się imponującym dorol-kiem. 
jes~my z nadzwyczajnego tem

jakim powstało stutysięczne mia
Gdynia, dumni, że nasza bandera 
w· stałej komunikacji do Ameryki 

. ej i Południowej, Afryki, Azji. 
·, że ·obroty Gdyni w przeładunku 

osiągnęły w r. 1936-ym -
tys. ton., wyprzedzając takie porty 
, jak: Sztokholm, Kopenhagę . Am 
, Bordeax. To są wszystko osiąg

wszystkim doskonale znane, które 
z godziny na godzinę powiększają 
raz nowy dorobek, coraz nową zdo 

To też w siedemnastą rocznicę odzy 
przez Polskę swego morza - nie 
y pisali o pozycjach ju:2: osiągnię
obrze znanych. Dziś zajmiemy się 
marynarką wojenną, bo to prze· 
· święto w dniu 10-ym lutego, 0.ziś 

y się tym, co jeszcze winniśmy 
ć, by stać się prawdziwie mor
, twem, . tak jak tego pragniemy 

. przepojonym miłościa do morza, 

-przesady można. powiedzieć, iż w 
dzisieiszej tylko to pań~two będzie 

· znaczenie 1ako sprzymierzeniec, tył 
' będzie· mogło prowadzić handel 

ry, a · nie wegetować ·we ·własnych 
tach w ciągłej obawie o blokadę e-
1icz!:ą - któl'e zapewni sobie odpo
ą do swy~h potrzeb siłę zbrojną na 

też w dniu świ~ta polskiej mal·ynar 
'ennej ka7.dy obywatel zastanowić 
:njen nad dzisiejszym stanem na· 

Jb1 oru~ści na Ba.1tyk11 i przyszłoś
iasz:~·;h na tym polu ~oc?.y_nań. 
jtsH chodzi o Polskę, sprawa obro

le tylko wybrzeża, ale i n~szych mJr 
dróg komunikacyjnych, posiada 

olbrzymie znaczenie. Nie jesteśmy 
samowystarczalnym, trzy czwa.r-

~ zranił ciężko żonę 
zabił dwoje dzieci 

popełnił samobójstwo 
LlN. Wre wschodniej dzielnicy Ber 
zegrała się krwawa tragedia rodzin 

' iwszy do domu 26-letni ojciec ro
wystrzelił z r~ ., 0lweru do żony 
leżącej w ~óżku, L)O czym celnymi 
.mi zamordovrn.ł . dwoje dzieci w 
3.1 2-ch Jat. . 

•ieta zdołała ukryć się przed dalszy 
załami w drugim pokoju, podczas 

iabójca popełnił samobójstwo. Miotyi . 
o krwawego czynu nie zostały jesz 

te naszego obrotu z zagranicą idzie dro
gą morską, nasza marynarka handlowa 
rozwija się pomyślnie, nasz handel mor
ski zdobywa coraz to nowe rynki zbytu. 
To wszystko obowiązuje .społeczeństwo do 
jak i~ajenergiczniejszego poparcia tych po 
czynań. 

Z radością musimy stwierdzić, że polska 
marynarka wojenna w dniu jej siedemna
sfago święta nie jest już tak szczupła, 
Jak to jeszcze miało miejsce przed kilku 
laty, jakkolwiek wiele braków mamy jesz 
~ze do odrobfonia. Wyprzedziliśmy już 
·wprawdzie Finlandię, jednak pozostajemy 
niecu w tyle za Danią, a daleko za Szwe-

11WW-.+1WtMWZA#WfEt9'' 

cją . Taki stan rzeczy nie po.zwala spo
c~ć na laurach. Cztery kontrtorpedowce 
(w tym dwa w budowie), pięć wielkich 
łodzi podwodnych ( z czego dwie w budo
wie), stawiacz min, kilkanaści'e mniej-· 

szych okrętów oraz morski dywizjon lot
ni ~zy, czyli cały nasz dotychczasovry do
robek, nie może w żadnym razie zaspo
koić · naszych ambicji i potrzeb. 

rjQĆ mili011ÓW złotych zebranych do
browolnie na Fundusz Obrony Morsk~j 
- to z.nak widomy, że społeczeństwo ro
zumie znaczenie morza w życiu państwa 
i narodu. Oby realnym czynem udowad
niało to i nadal. 

Czerwony handel źywym towarem .. ~ 
Rewelacje francuskiego tygodnika „Candido" 

Zar ... ny tygodnik francuski „Candide" w 
reportażu swego współpracownika„ dato
v1anym z Perpingan - podaje niezmier· 
ni'e interesujące szczegóły, dotyczące me 
tod, jakim.i posługują się agenci bolsze„ 
;viccy, werbując ochotników do czerwonej 
Hiszpanii. 

Współpracownik ·.; Candide" zetknął się 
z dwoma bezrobotnymi flamandzkimi ro
bob.ikami, którzy opowiedzieli mu nastę 
pującą historię; Obaj bezrobotni, których 
nazwiRka łirzmią: Dubuysson i Vandam
me siedzieU pewnego dnia w jednej z pi
wiarń w swym rodzinnym mieście Rouler. 
W pewnym momencie przysiadł się do 
nich :iakiś nit::'znany osobnik i nawiązał z 
nimi rozmowę. Gdy zaczęto mówić na te
mat wojny domowej w Hiszpanii - nie
znajomy oświadczył, że każdy ·rozumny 
człowiek mui:ii stanąć po stronie. genł Fran 
co, który broni kultury, religii i narodo
wego charakteru Hiszpanii. Tego same
go zdania byli obaj bezrobotni, 

Po upływie półgodzinnej rozmowy osob 
nik o~wiadczył w tonie poufałym obu bez 
robotnym, że werbuje ochotników dla gen 
li'ranco. Dodał również, .Ze o ile obaj re
flektują na dobry żołd, to mogą wstąpić 
w szeregi armii narodowej, co on może 
im ułatwić . Flam,andowie odpowiedzileli, 
że uie tylko dla żołdu lecz z przekonania 
zamierzał zaciągnąć się w szeregi woJsk 

gen Franco · - przyjęli zatem propozysję 
nie.znajomego, który obiecał im wszystko 
ułatwić. · · · 

Spotkanfo zostało Wyznaczone na dru 
gi dzień. Nieznajomy wręczył obu Fla
man-0.om po · 24·5 franków, polecając im, 
aby wyjechali natychmiast do Pary.za. 
N a dworcu Austerlitz. oczekiwać ich bę
dzie ~.pecja.lny pociąg, który odejdzie b~ 
pofrcdnio do Hiszpanii. 

Pokwitowawszy odbiór pieniędzy, obaj 
bezrobotni tego samego dnia wyjechali 
do Paryża i istotni:e na dworcu Austerlitz 
2nal<·źli pociąg bezpośredni do · Hiszpanii. 
W pociągu tym było zarezerwowanych kil 
ka wagonów, gdzie ich skierował oczeku
jący ich przodownik. Gdy pociąg ruszył 
- mlodzi ludzie towarzyszący obu Fla-
mandom rozpoczęli śpilewać „Międzyna
rodówkę". Cóż się okazało'! Oto obaj b~z 
robtoni siedzieli w wagonie pełnym czer
wonych ochotników. Gdy oburzeni zaczę· 
li protestować, oświadczono im, że wzię
li żołd i mURZę jechać służyć w czervro
nej armii. 

Obu Flamandom udało się zbiec z kar 
sarni w Perpignan i dzięki temu uniknęli 
przymusowej służby w czerwonej milicji. 

Opisany wypadek, który cytujemy za · 
,,Candido" maluje dosadnie handel ludź
mi uprawiany przez agentów Kominternu 

A jednak jest to najlepsza droga.„ 
-- Zapewnić sobfo jutro, to najważniej

~ze i.. n:ljtrudniejsze. 
- Zarabiasz przecież, nie masz więc 

powodów do utyskiwania, a odłożyr coś 
na czar11ą godzinę też można. 

- Tak ci się wydaje, mój drogi, ale to 
nie: fakie łatwe. Gdy się ma dzieci, rodzi
r.ę, wydatki pochłaniają całą pensję. Ba, 
gdyby to w Ameryce !„, 

- Niepop.rawny z ciebie optymista: 
J akgdyby w Ameryce działy się cuda! A 
może masz na myśli głośnego Townsenda, 
który, występując jako kandydat na pre
zydenta Stanów ~jednoczonych przeciw 
Rc.oseveltowi, ohiecywał wszystkim Arne 
rykanom w wieku 60 lat rentę dożywot
nią w wysokości 100 dolarów miesięcz
nie':' Każdy miał mieć zapewnione jutro 
według projektu d'ra Townsenda. 

- A wiesz, że to był wcale ładny pro· 
,iekt? 

- Ponętny, - owszem, ale nierealny, 
bo dla urreezy\\oistnienia go należałoby, 
~ak stwierdził projektowca, konfiskować 
trzy czvrarte. dochodów wielkich przedsię
bicl'stw i ludzi bogatych. 

-- A jednak sporo głosów musiał zjed
nać sobie kandydat, który obiecywał ta
kie zabezpi"czenie materialne ludziom w 
kra.ju, gdzie granica wieku jest granicą 
zarobków. 

- Nic podobnego. Dr. Townsend otrzy
mał tal~ małą liczbę gfosów, że wycofał 
się sam z wyborów, widząc bezcelowość 
S\;: ·ojej kampanii agitacyjnej. Am('rykanie 
są praktyczni: to było zbyt piękne, aby 
mogło być rzeczywiste. 

- Hm, tak mówisz, a jednak ci prak
tyczni Amerykanie e-ntuzj,azmują się naj· 

idiotyczniejszymi 'rekordami, jakie moż
na sobie wyobrazić i znajdują. zawsze 
czas i pieniądze na tego rodzaju popisy. 
Były konkursy z dużą nagrodą dla tego, 
który najdłużej potrafi siedzieć na bry!e 
lodu, dla rekordzistów, który zje najwię
cej porcyj mię.sa, wreszcie był teraz i ta
ki popis: dwaj amatorzy bili się po buZl 
przez półtorej doby, zwycięsca otrzymał 
500 dolarów nagrody. 

- Jeśli już mamy mówić o rekordach, 
to, zostawiając na uboczu dziwactwa ame 
rykańskie, przyznajmy szczerze. że· u nas 
są rekordy 'Y innej dziedzinie, które bar
dziej imponują i - przede wszystkim ~
mają zupełnie inny s.ens. 

- No, no, zaciekawiasz mnie napraw
dę! Co masz na myśli? 

- Instytucję, która z rekordową pun· 
ktualnością co miesiąc rozdziela między 
liczne tzesze obywateli duże sumy, przy
sparzając krajowi w ciągu roku tysiące 
ludzi zadowolonych i zabezpieczonych ma. 
terialnie. Jeśliś się jeszcze nie domyślił, 
wiedz. 2Je mam na myśli Loterię Państwo
wą. Przypominasz sobie zapewne, że nasz· 
wspólny znajomy inż. K., wygrał pół roku 
temu v.iększ.ą sumę na loterii pa.ństwo
waj i założył fabrykę, która świetnie pro-
~pei uje. . 

- Ach, tak, masz rację! Dobrze, żeś 
mi przypomniał. Zaraz nabędę w kolektu
rze los do pi!el'WS2Jej klasy Loterii Pań· 
stwcwej. Ostatecznie szczęśliwych nie sie
ją. sami się rod74. 

- Powiedz raczej: szczęśliwych nie 
E;feją, sam: szczęśliwy los wybieraj' 1' Po· 
wodzenia! -. . ·-
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KTO PRAONIE POZBY( SIĘ 
REUMATYZMU i PODAGRY? 
Szarphace, klujące b6le w stawach i c1łon· 
kach, wykr;:y"'ienle rąk i nóg, ~rgawkl, klu· 
cie i kurcze w r6żnych częściach organfz. 
mu, a nawet osłabienie wzroku-oto prze
ważn ie skutki cierpfeil reumatycznych i po· 
dagry, które na~ety u1unąć, inaczej choro· 
ba czyni coraz wlęk1ze postępy. 
POLE<;AMY uzdrawiającą, rozpu$zczającą . . 
szczw1anp pobudzaj4cą 'przemianfl mater/i ej 
KURACJĘ DOMOWĄ. Kuracja ta polega 
na stosowaniu kunsztownie zdobptego środ f 
ka z naturalnego źródła leczniczego, które 
dobrollfwa matka-natura stworzpła dla cier- 
piącef ludzkości. 
Napiszcie do mnie natychmiast, a 9-
trzymacie zupełnie darmo i franco · 
pouc:zaJąt11 broazurk• 

PA°NNONIA - APOTHEKE 
Budaj>esł 72, Postfac 83. Abt. 370. 

. Obyczaje . . ,. 
wlelHopostne1

;: 

· W:.ilelki Post, ustanowio\ly . w kOścitelę 
C'.hrześcijańs.kim na pamiątkę postu ' Cluj 
stusa. .i ~jący na celu należyte pi:zygo~ 
tow~~ wiernych do Komunii wielkanoc
nej, sięga najdawniejszych czasów chi-i:eś 
cijaństwa. W, p.."CzątkowYm. okresie był on 
bardY.o ściśle i surowo przestrzegany. W 
okresie 46 dni jego trwania wolno było 
spcżywać tylko raz dziennie bardzo skrom 
~Y: posiłek, składający się z chleba, wody 
i J&r~yn, przy c~ spożywano go dopie
ro w1eczorąn, P.O meszpQraeh, przez resz. 
tę ~.; dnia nie wolno było naw'et wypić 
szklanki wody. Z biegiem czasu rygor, 
dotyczący poszc.zenia złagodniał. Posiłek 
postny pr~nfosiono na środek dnia, wol
no ~~ł~ pić wino. ~żna było jeić ryby, 
w pozruqszym okresie - ptactw-o i na
wet ssaki wodne. W XVI wieku włąc:rono 
do liczby posiłków postnych ixµeko, masło 
~ pod warunkiem składania specjał· 
nyc·h opłat na rzecz Kościoła. Z tych tO 
opłat od masła pochodzi nazwa „maśla
nych wire" . .Prócz tego nabiału wolno by
!o, zgodmc z bullą papieża Juliu~ III 
(1~5(\ - 1555;, spożywać jajka. Biedni 
przy .posiłku z jajek obo\\ią~ni byli zmó 
\\ić trzy uPater" i trzy „Ave", bogaci -
złożyć jahnużnę · 

~edm.iotem dyskusji neologicznych 
była przez długi czas kwestia spożywania 
dziczy wodnej i czekolady. Ostatecznie 
idecydowano, ~ nie łamie postu spoży
wanie chudej dziczy, t.j. takiej, z której 
tłuszcz nie ścina się w ciągu kwadransa 
na zimnym póimisku, czekolada zaś mu
si być przyrządzona na wodzie i niesfał. 
S~\ya.na domi~s?Jcą. z mąki fasolowej- i 
c1ec1erzycy. 

Niedopuszczalne i surowo karane było: 
w czapie Wielki\'!go Postu spoźywanie mię 
sa. :Za 7...łamanie tej suroweJ reguły za. czą 
.sów Kar·:ila Wielkiego stosowano ost~ 
kary. Zwyczaj ten ·był . tak mocne zako„ 
rzeniony na zachodZie, że król francuski: 
Ludwik ~więty, podczas choroby ni~ 
c:hciał, mimo zalerenia lekarskiego, wy„· 
pić bulionu na ku~, gdyż nie miał na. to 
zeżwolenia swego spowiednika. 

W, Polsce. jak i gdzfoindziej na zachcr, 
cizie, w krajach katolickich. rozpoczyna-· 
110 dawniej Wielki Post od t.zw. Niedzieli 
Siedemaziesiątnicy, poprzedzającej Wiel.1 
kanoe o dzie-v.ięć tygodni. Obecna nazwa 
tej nie-dzieli „starozapustnej" - która' 
pr~·padła. W: bi~żącym ro~u · 24 styczni~ 
-d'owodzt, ze . w Polsce niegdyś od niej 
post zaczyna.no. Dziś jak wiadomo, Wiel
ki Post rozpoczyna się w środę Popieleo~ . 
wą czyli od posypania głów wiernych. po
pi.ołcm. Dawni~j było to stosowane wobec 
tych, którzy przez swe przewinienia za:. 
służ;:li na publiczną pokutę. Boso, odzia: 
111 -v.1 wór, stawali pod drzwiami kościot~>i 
i czynili wyznanie swych grzechów. Kła> 
dzicno na nich włosienicę, posypywano· 
głowy popiołem, a po pokropieniu wodą! 
święconą i wyznaczeniu stosownej poku-r 
ty, wp!'Owadzano do kościoła, gdzie leie
li krzyżem. W'rócić pokutnikom w·oln() by 
ło do kofoiola dopiero w Wielki Czwar~ 
tiek, w dzien pojednania. Gdy ustały pu
bliczne pokuty, pozostał zwyczaj posypy·'-
wania popiołem. , 

w.Y1P02YCZALNIA. ~ . . ··l 
llłale zaopatnona we wszelkie nowo6cłf „, 

Piotrków, ul. Piłsudskiego 55, 

n -leczrilcu Poleca SkL Apt P. P.Od rslliego lioli'kl•, Słliwaciieg ił 
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Pepielec 

51. wsch. 7.10 zach 16.03 

Ks.wsch. 18.41 zach. 9.22 

I. 

Radio 
śRODA1, dnia 10 LU'l'EGO 1937 roku. 

6.30 Po~. 12.03 Beethavena Prometeusz 
i konc. fort. B-d: (pł.); 12.50 „Nasze skle. 

' py spożyw'cze; 15.15 Konc.; 15.55 Skrz. 
tech.; 16.10 Opowiadanie dla dzieci „Mój 
wiUc"; 16.15 Piose.nki (pł.); 17.00 Odcz. 
W walce ~ ,szpiegost\V\"m '. 17.15 Bacha 
Kantata ,.Oda żałobna"; 17.50 Pogad. Ku 
pu.}cmy na raty" : 1SJ50 - 23.30 Wielka 

• audycja „Polskiemu morzu": Capstrzyk z 
Gdyni 1 przemów. ; 19.01 Hymn Bałtyku; 
19.25 Report. histor. 11Sejm morski" 19.45 
Pieśń o Gdynii Ul.50 Gdynia, żywe migaw 
ki z portu; 20.10 Pieśni kaązubskie; 40.30 
Apel miast polskich, 20.45 Polon~z A-d. 
,qhopina; 20,50 ~ennik; 21.00 Morze w 

· uęyce i poezji - ork. symf. P.R. i 22.00 
· Głos mają nasi pionerzy kołonialni, 22,15 
„Od portu do portu, drogi naszej bandery 

· 23.00 Pozdrowienia dla na.szych statków 
·na morzach; 23.10 Ork. mar.woj. z Gdyni. 
' . 

'· Kronika·, ,.Piotrkowska 

Osobiste 
W\ dniu 12 b.m. przyb%'a do Piotrko

wa okręgowy inspektor pracy z Lodzi u. 
mż. W acła.w Wyrzykowski, który dokona 

. !ustr.acji inspekcji pracy 16 obwodu i miej 
scowych zakładów prr.emysłowych. 

Popielec 
W dniu dzisiejszym z racji święta koś· 

, cielnego „Popielca.", młodzież szkolna 
tzkół pow-szechnych i średnich zwolniona 
·została od nauk i zobowiązana do mlzia
_łu w nabożeństwach, które odprawione zo 

. staną w kościołach. 

sROD.A;. dnia 10 :LWEGO. 1937. roku. 

Inwalidzi wojenni w walce o swe· pra 
Znantienna rezolucja Powiatowego koła 

Inwalidów wojennych w Piotrkowie • 
Na zebraniu zarządu pow. koła Związ

_ku Inwalidów Wojennych Rzeczypospoli
te~ Polskiej w Piotrkowie, uchwalona zo 
stała rezolucja, której treść podajemy po· 
niżej: 

,,W imieniu wszystkich członków Zwią 
zku Inwalidów Wojennych R.P. zamiesz
kałych na terenie działalności w Piotrko 
\V~ protestujemy jaknajenergiczniej prze 
ciw podzia:oV\i inwalidów wojennych na 
polskich i zaborczych, 

Ponieważ dokonany podział €<1llsrytów 

n ::i. polskich i zaborczych ma być zniesio
ny. tymbardziej domagamy się krzywdzą 
cego moralnie i materialnie podziału in
walidów wojennych, którzy jako żołnierze' 
w armiach zaborczych nie służyli dobro
wolnie lecz pod przymusem. 

Dom.agamy lsię zniesienia klasyfikacji 
miejscowości zamfeszkania. Domagamy 

się uchwalenia przez Sejm i Senat wnios
ków, zmierzających do częściowego napra 
wwnia wyrządzonej inwalidom \\"'O~nnym 
krzywdy. 

„„„„„„ ... „„ ... „„ ... „ •• „„„mil„ ... „„. 
J, E. Ks. Biskup Wludzimierz Jasiński 
· dokona poświęcenia nowej kaplicy 
W k\\ietniu r.b. odbędzie się w Woli 

Krysztopcrskiej uroczyste poświQcmie no 
wej kaplicy pod wezwaniem św. Czesława 
któr~ wybudowana została z funduszów 
zebranych drogą składek wśród miejsco 
wej ludności, szczególnie wśród pracowni 

ków miejscowych zakładów przemysło " 

wyeh i fabryki chemicznej, oraz przy wy 
datnej pomocy p. Michaliny Szereszew -
skiej. 

Solenne nabożeństwo .zapowiedział od
prawić J.E. K's, Biskup Włodzimierz Jasiń 
ski, ordynariusz diecezii LódZkiej. 

Straszni WHa~el s1mo~~o~ow1 10~ Piotr~owem 
Wskutek zderzenia samochodu z furmanką poniosła 

śmierć jedna osoba 
Na szosie Piotrków - Tomaszów w po 

bliżu wsi Polichno, samochód -ciężarowy, 
.zdążający w kierunku Tomaszowa naje, 
chał na furmankę z piaskiem, powożoną 
przez Władysława świątka, mieszkańca 

wsi Polichno. 
Skutki zderzenia były straszne. świątek 

odnió~ł dężkie u57.kodzenia ciała i po prze 
wiezieniu do szpitala w Piotrkowie, zmarł. 

.Ja.ko pierwszy etap naprawi 
krzywdy uważamy za konieC.zne ll 
cenie rent inwalidom niskoproceJll 
Zdając so_bie sprawę z trudności 

towych Państwa i uznając konie 
przygotowania armii i społec · 
obrony granic Państwa i N,iepo 
Inwa.Edzl wojenni nie chcą być ~ 
państwa. Dlatego też domagają s· 
zji Koncesyj wódczanych i przywi 

koncesyj tytoniowych oraz po · 
tych koncesyj wyłącznie inwalidoq 
nym i pozostałym. 

In~alidzi wojenni protestują p11 
2'iUlllerzeniom Dyrekcji Polskiego 
:polu Tyt., zmierzającym dp da 
drabr..iania <lrA:alicmego handlu 

mi tytuniowymi i całkowitego 
hurtoweg·o. handlu tymi wyrobami, 

Inw?11az1. oświadczają si~ za p 
Zarząau Głowuego Związku Inwali 
;cnnych RP. i· domagają się uch 
przez Sejm i Senat ustawy o · kon 
wan~j spi·zedaży wyrobów P.:M.T. i 
r.zerua tych koncesyj łącznie z kona 
wódczanymi inwalidom wojennym 
stmkom walk o Niepodległość. · 

Inwalidzi .~oje~ni wyra.Zaj~ ' 
fruue . _Wydziaw~ wykonawc2'emu I 
du Głowr..ego Związku Inwalidów 
r:ych ~U~. i protestują przeciw i~ 
1c·m z.wiązku Sprzedawców wyroir 

M.T., rozpowszechniającemu za. · 
\\"PII' prasy fałszyv.--e informacje jaq. 
walid.ii mieli ddnieść jakąkolwiek ki 
z pro!ektu reo~gani~cji sprzedaży, 
IwneJ przez DyekcJę Polskiego Mt 
lu Tytoniowego. 

I~walidzi stwierdzają, że z pro· 
go. zadnej kor~ści ani inwalidzi 111 
a~1 Skarb Panstwa mieć nie będą, 
rruast ewentualne korzyści odnieść 
tylko spekulanci ze stratą, Mono . . tcniowego, · 

Awanturniezg ·szwa~ier s~nzang na ro~ wi~zienia 
.i. W rodzmie Zimowskich w Łękawie od 
-. · dłuższego czasu panowały niesnaski na 
-~tle majątkowym.. 
· . Pomiędzy . członkami rodziny dochodzi-

l.o często do groźnych awantur, które nie
' raz kończyły się krwawymi bójkami. 
"' " W sierpniu .ub. roku Andrzej Zimowski 
., pożyczył zięciowi swemu Józefowi K.os
·mali wóz z koniem, co spotkało się z nie.o 
·-?.adowoieniem syna lłeona Zimowskiego, 
posiadającego swoje ~własne gospodarst

wo i oczekującego po śmierci ojca jego 
majątku. 

W, obawie, aby Kosmala nie zmęczył zby 
tnio konia, . Leon 7..imowski zakradł się na 
podwórze szwagra skąd zabrał wóz i ko

.. nia swego ojca. 
·
1 

• Kiedy stary Zimowski na:r.ajutrz, dowie 
\Ziawszy się o zabraniu przez syna sw~.; 

-~własności zwrócił się do niego z żądaniem 
' iwmtn,· cyn odmówił wydania konia i wo. 
~. tlorn.acząc pjcu, że i tak wkrótce bę-
'dzie to ;jego własnością, a więc dbać musi 
aby nie mstało nic uszkodżone z jego przy 
~ej schedY.. 

·. Stary V\ieśniak widząc stanowcze stano 
,\yisko syna, wraz z drugim swym. zięciem 
Jć.?Jefem Justyniakiem udał się do miesz· 

fkania Lwna Zimowskiego, domagając się 
~ nrzy !Swiadku zwrotu swojej własności. Zi 
. me.wski w odpowiedzi zwabił swego szwa 
· gra do innego pokoju, który zamknął za 
.·Sobą na. klucz, po czym dotkliwie go po
_ .b.ił Jnstyniaka, łamiąc mu rękę.. 

·zmaltretowanego szwagra wypuścj.ł, do 
· a'l.jąc przy tym, że o ile jeszcze raz przyj 
. d,zie w: tej sprawie do niego, to jeszcze 
gorzej się z nim rozprawi. 

O zajściu zawiadomiono policję i w wy 
;,ni.ku Leon Zimowski zasiadł na ławie os
karżonych sądu lokręgoW1ego w Piotrko
'1\'ie. '• .; I 1 -.! 

Rozprawie przewodniczył wiceprezes sę 
dzia M,ichalewski. Oikarżal prokurator 

C"-r0us. , 
Sąd po zbadaniu świadków, ~miedza-

ją~ych winę oskarżonego, ogłosił wyrok, 
mocą którego Leon Zimowski za ciężkie 
pobicie szwagra swego skazany został na 
rok wi~enia. 

„„„filll„„„„ ... „„„„„„.,„„„„„„„„„ 
Konferencja cennikowa dla robotników 

szewskich w Piotrkowie 
· w; inspekcji pracy 16 ob\\'odu pod prz~ 

wodnictwem inspektora pracy p, Lucjana 
Wróblewskiego odbyła się konferencja cen 
nikowa dla pracowników zatrudnionych 

w 30 zakłada.eh szewskich w Piotrkowie. 
Konferencia miala na celu zlik\\idowa 

nie długotrwałego zatargu pomiędzy pra
codawcami, a pracownikami;• wybuchłego 
na tle przedłużenia umowy zbiorowej, za 
wartej przed kilku miesiącami, a kończą· 

cBj się w dniu 4 lutego. 
Wobec opornego stanowiska niektórych 

pracodawców z pp. Ryterbandami na cze.. 
le, na konferencji nie zawarto JlQ
vriej umowy zbiorowtej, lecz na skutek za
rządzenia inspektora pracy do chwili pod 
pisania. nowej umowy, obowiązywać będzie 
stau, wywalczona przez robotników po 
ostatnim strajku. 

. Kursy łąkarskie w powiecie 
Staraniem okręgowego towarzystwa or 

ganizacji i kółek rolniczych w Piotrkowie 
zorganizowane zostaną kursy łąkarskie w 
n~pujących micljscowościach na. t:ere

nie po\1.iatu piotrkowskiego: 15 b.m. w 
Kłodawie, 16 b.m. w Syskach, 17. b.m. w 

Ku.znoc:inie, 18 b.m. w Rozprzy, 19 b.m. 
w Woźnikach, 20 b. m. w Witowie i 21 b. 
m. w Piotrkowie. 

'W~ylltłaidowcą. na kursach) będzie in~ ;c 

pektor ł.lód.zkiej Izby Rolniczej inż. p. Kru 
szewski. 

Powiesił się we własnym mieszkaniu 
Mieszkaniec wsi Chabielice '.36· letni Wła 

dyslaw 2'.atorski targnął się na swe życie. 
Podcza.~ nieobecności rodziny, Zatorski za 
łożył sobie sznurek na szyi ~ powieszył się 

Gdy pe kilku godzinach powróciła ro
dzina zastała już tylko stygnące zwłoki de 
sperata, 

Przyczyna samobójstwa nie została na 
razie ustalona. 
e •iliUI 

CHCESZ WIEDZIEC CO CI~ CZEKA? 
- ZAJDZ DO ZNANEJ CHIROMANTKI 
"MAR.MONY'', ul. Piłsudskiego 81. 

Zai-ząd Oddziału Związku lmq 
Wojennych R.P. i invralidzi Zl"ZeS7.ll 
tym Oddziale apelują do miar 
~ynników o nagrodzenie krzywd 
dzonych i niedopuszczenie c:lO 
krzywd tych ludzi, którzy ponieai t-: 
krwi i mimo utraconego zdrolria. ~ 
dej sposobności manifestują czyn " 
patriotyzm i przywiązanie ·do Pailstw 
skiego. · 

:Uchwalone remlucje przedłożOlll 
1). wszY,:stkim posłom. Okręgu, 2) Mi 
wi Skarbu Inż. Kwiatkowskiemu 
ce-:Mjinistrowi Skarbu Mlorawski' 
~. ~p. Społ. Zyndram- Kpścial~ 
mu, 5) Dyrekcji Polskiego M:on. 
wego, 6) Mliejscowej prasie do 
wania". 

Rezolucję powyższą w imieni~ 1 
kich inwalidów po\\'. piotrkowski 
pisali· pp; przewodniczący Setkowia 
stępca przewodniczącego Lizak, seki 
Dzieciaszek, z-ca sekreta.n.a. Kułyk 
bnik Warchoł i z·ca skarbnika · 

Odczyt dyr. Wandy Gra 
skiej w Z. P. O. K 

Wi piątek dn. 12 b.m. o godz. 7 'I 
wjecz. w lokalu własnym Z.P.OK · 
odczyt dyr. Wan.da Grabowska na 
„Ruch Niepodległościowy na tereoie> 
trkowa i powiatu". Uprasza się c'.i 
nie o punktualne przybycie. 

Kursy oświatowo-rolnio,· 
11 

W dalszym ciągu tow. organizacj •c 
łek rolnfozych w Piotrkowie organiJlt. ' 
terenie powiatu piotrkowskiego kurf( 
wiatowo - rolnicze w następujących> 
scowośc:iach: 16 b.m Sobaków, 17--S 
18-~arnowice i 20-,Zetliów i ~ 
}1\ice. t. 

rJ>iicie : praw~ziwie najlepsze PIWO OKOCIMSKI~ . " „ .I' c. 
; . . „ 



$RODA, dnia 1-0 LUTEGO 193'7. . roku. . · · : . 

~~ WaiSZ, Milsztajn i sz~n~ern z Piotrlowaszolali w Hiemezee~1 
~ a~ niemieckie ·wydaliły ostatnio z 

Rzeszy kilku obyw·ateli polskich, 
· ,lilia mojżeszovrego. Mię-dzy odstawia 

w dniu onegdajszym na punkt gra-
~ Bytom Dworz.~c zostali oddclani w . 

;władz polsk~n mies?.kaiicy Piotrko 
ldł rr{ianowi.Cie: Rojza Wajs, Mesz('y 
I berg J. Ryfka Milsztajn. 

!{roczyli oni w grudniu r ub. gra
ś iemiecką i został~ zatrzymani na te 
i Niemiec, : gdzie też zostali zasądze
rwlnielc•galne przekroczenie granicy. Po 

ieniu -kary odstwiono ich do grani 

cy polskiej. polskimi za nielegalne- przekroczenie gra-
Władze polskie przesłuchały tęsknią - nicy. . 

cych do HI Rzeszy wędrowców, po czym Ciekawe jest czego oczekiwali i szukali 
wypuszczono ich na wolną stopę. Będą o- rni~kai'i.cy Piotrkowa, wyznający reli -
ni jeszcze raz odpo,„;iadali przed sądami gię . gnębioną ~rżez re.zim hitlerowski„. 

.,_ .1mllllłllllmM111111 'L 4 ;•tM:mwswua r a m:ll' •••••••-

Zebranie Rady 
Wl dn. 18 b.m. odbędzie się w Piotrko

wie zebraI_!.j.e Rady okręgowego towarzyst 
wa organizacji i kółek rolniczych, na któ 
rym między innymi rozpatrywany będzie 

i 
plan pracy i budżet na rok 1937 -38 rok. 
Zebranie, któremu przewodniczytć będzie 
preześ P,. Władysław Fijałkowski rozpocz 
nie Sif.'! o godz. 11-ej. 

„. RM Fil• sqg; --- - 11 - •• !!"'!"* Ą ,.,. 
. ,. 

~DANA · U Cif CZIA 6H~ź~f 60 . BANDYlY Z Aftf ~ZIU 
a' ldlb.1 d~iami donosiiii§my o skaza 
źne.go bandyty Stanisława śmieta[1 
~.:> 5 h>.t więzienia, za dokonanie na 
·abunkowego z bronią w ręku. 
iązlm ·z tą sprawą na wokandzie 
okręgowego w Piotrkowie znala:zł 
zcze j(;den proces Śmietańskiego, 
tyn' razem oskarżony był przez pro 
ę przy S.O. w Piotrko\'.ie o ucie
aresztu miejskiego w Bełchatowi~. 
dokonaniu wspomnianego napadu 

1kov.-"go Śmietański ukrywał się 
. · po!icJą, aż vi;restci<e we wrześniu 
. u został ujięty i osadzony czasowo 

cie miejskim w Bełchatowie. 

· • stępca., który ocżekiwał suroV111ego 
1 za· na:pad rabunkowy, postanowił. 
aresztu. 
!lern'ował on, że w sąsiedztwie je
znajóuje pokój niezajęty, który nie 

! wogóle zamykany. Począł on wy· 

bijać otv.\Śr ze swe] celi do sąsiednie], a 
kiedy µraca ta była już uko~cźona, zbiegł 
nł.e powodując alarmu. · 

Po kilku tygodnia.eh Śmietański został 

uj~:ty I tym razem. przewieziony do wię
:ri.rnia piotrkowskiego. 

Oneigda:j sąd okręgowy skazał smietań
skiego na 8 miesięcy więzienia. 

i:i:r:~mm· _..ilimm;mamm!lfllm11mJMPm„lllllll•._„~=•l!!I· ·m.•11-Blll1+ew••••im111Mim1J•111 •••m••m+m:++•·••2J.1J11~m· •m:•=••••mea111 

Krwawa bójka na nn2e pod· Piotrlrowem 
Noc.y onegdajsz0.j na szosie, wiodącej ·do 

wsi ·Baby,- gm. Boguslawice. rozegrał się 
n~ecodzienny wypadek który ,:zako11czył 

się dla j€go bohaterów bardzo cie.przy -
jemnie. · · 

Oto drogą tą wracali do domu dwaj bra 
cia Abksander i Eugeniusz Koren~l, do 
Ltórych w p?wnym momencie pbdeszło 
dwu innych osobnik-Ów, którzy rzucili się 
na .przechodzących i poczęH ich bić. 

·wywiązała· się krwa'" ci bójka na noż.e, 
w wyniku której obaj bracia Korenbelo
wie od\'.iezieni zostali do szpitala św. Trój 
cy w~ Pfotrkowie, gdzie pozostaną :na dłuż "' 
szej kuracji. 

Napastni0:::y również ucierpieli, !ecZ' od
nieśli mniejsze· obrażen1a. i oddani zostali 
pod opiekę domowników. 

W sprawie tej policja prowadzi docho -. 
dz.en ie. 

M@W'łW@ł1J•11•11wm•meem;E-•••••••• 

Posiedzenie Rady miejskiej 
w; dn. dzisiejszym o g. 19,10 odbędziesię 

poPiedzenie Rady miejskilej z następują~ 
cym porządkiem obrad: 

1) Odczytanie protokąłów N,r. 42 i 43 . 
' 2 J ·Komunilfaty Prezydenta Miasta, 

3 ~ Poprawki do budżetu na rok 1936-37_ 

Str. 5 
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Z kroni~i ·towarzyskiej 
Wi dniu wczorajszym.. w kościele Far

nym ks. · j ózef Struzik pobłogosławił zwią
zek małżeński pomiędzy p. Hleleną Kra.
siówn4, powiatową komendantką' pracy 
kobiet Związku Strzeleckiego, a p. p0r. 
Sylwerfoszem Wie.rnikiem, · ~omendantem 
powiatowym Zwią?ku St;rz-eleckiego. 
' MłodCJ parze reda~j.a „Głosl,l . Trybu
nalskiego'.' · skł~cla najserdeczniejsze ży
CZ6nia . wszelkiej pomyślno$ci na n9wej 
drodz~ żvda. " 

• I 

Wal.ne · Zebranie Stow. Pań 
Miłosierct~i~ św~ .. Wincę.ntego 

-a Pp.»!Q 

Zarząd Stow. '.Pań. Mlłosierdzia zawia
damia, że ·dzisiaj o godżi~e {-ej min.. 
30 po poł. od}?ęozie .się · w śałi parafialnej 
przy kościele Farnym ogólne 21ebranie 
członkiń z następtijącym: porządkiem o~ 
brad: 

1) Odczytanie protokułu z poprzednie
go ogólnego zebrania. · . 

2) Sprawozdanie z' dzfałalności za rok 
1936. -

3) Sprawozdanie kasow0 i komisji . re
wizyjnej. 

11 Wdne ~-nioski. 
W . !'a.zie nie przybycia dostatecznej iloś 

ci członkjń, Z(,.branie odbę(lzie się w .dru
gim terminie tegoż dnia o godz. 5-ej· po 
południu i będfile ,prawomocne niemleż
nie od ilośri osób. 
ZARZĄD &TOW. P A_N· !vIILOSIERDZIA 

t. „ SW VVlNqmNTEGO a. tAULQ ... 

ażdy może wygrać 'Mi *'5MEZ 
. w myśl reskryptu Pana Wojewody· z dnia - . :-· 

.tw;wąu i, n . 
4'7.1 37 r. Nr. S.ę'. 1-2-1 36.-

Z· życia sportowego 
w · Pi otrkowi-e 

nabyty w szczęśliwej kolekturze 
DOBROCZYNNOśCI DLA CHRZE 
• w Piotrkowie, ul. J.PIŁSUDS'KIE 
. 75 - Telefo!.1. Nr. 15-Jl lub w s.Jtle 

~ . p. M.' . Szymańskiego . ul. S'łowac- ·. 
Nr 7. (vis a v:is s~lepu „Bata"}. Ca 
ód re sp·rzed. losów.· przeznacza się 
m. sierot. · ., 

TY. ·PRZYNOSZĄ SZCZĘśC.fE ! ! ! 

Kurs 0. P~ L. ·G.; · 
Obwód Powiatowy L.0.P.P. w Piotrka 

wie rozpoczął zapisy na kurs 0.P.L.G. m 
kat'egorii 65 godzinny, który rozpocznie 
si~ w końcu b: miesiąca. 

In:fonnacji ud.7liela i zapisy przyjmuje 
bh1ro Obwodu Powoatowego LOPP. Sło
wackiego ,,Nr. 5 gmach Sądu Okręgowego 
pokój Nr. 15 w godz. od 10-J.4 i 17-19 
codziennie do dnia 20 lutego b, m. 

. 1) Pr<~jęcie dotacji z Komi. Fund. ~o
życz. Zapom. zt. 25.000, 

5} Zamiana użytkowania terenów z Sto 
warzyszeniem Mieszczan Rolników, 

6) 'Nybór delegata efo Komisji Region. 
Planu Zabudowania Lódz. Okr. Przemysł. 

7) Wy.bór przewodniczących i zastęp
ców Komisji Dyscyjlinarnej. 

8) Częśi;-:iov;y zwrot podatku specjalne'~ 
go pracowrakom miejskim, 

· 9) Wnioski i inte1:pelacfa. 

l W dniu 11 b.m. t.:;. w czwartek o godz. 
19 w s~li Rady Miejskiej, odbędzie się ze 
brani'ei na które zaprasza Miejski Komitet 
C2iłonków zarządu: klubów i ws~ystkich 
sportowców miasta Piotrkowa, cele:rµ .. omo 
wi-ęnia spraw zwoązanvch z bolączkami 
sportu na terenie, m. Piotrkowa, jak· ;rów 
ni.eż zostanie wygłoszony odczyt PI'.~Z P. 
dr. Barci~owsldego o zagadnieniu 0 . pora·
dni :sportowo .- lekarskiej. 

gedości9ntoneJ dobroci 
4lezwykłych roz111iar6w pączki tv I ko w ROMIE po 15 gr. 

t = =· 
ef Czec.ti 4 

ZARĘBA 
•stko sprzysięgło się przeciwko Za 
~uta; "'' ~:i.tmosferze letniskowej po 

•"1<ny sam sobie czu~ >le lesze.ze- ~<) 
St M.·v~~zi ~ fit'Z<'<!hadzaiv się. ro;.:;ba,vio 
· czrue pary lub rozpuszc:7.eni ucznio -

z pens:jonarkami ... --:-' jedni . i drudzy 
~ażający na nikogo, bawiący się tyl 
~bą i śmiejący ~ię beztrosko jak mło-
-reb~ęta. · 
ręba, szukał jakis ustronnych miejsc 
.by mu już nikt nie przeszkadzał w 
nt>m przeżuwaniu nurtujących go my 
-Nr.gle zoba.czył Nowiczówn~ idącą 

;ękę z Zarzyckim - siniejącą się we 
~ 'ifażdym. zdaniu chrapliwie wypo

' t, a.ny~ przez Z~rzr:kieg~, ~arZ?'ckie 
1 grori1e a.kadięm1ck1m ogolrne me lu

e,. Zarozumialec. karierowicz, uczący 
tylko dla. zdobycia ~tano'\11.iska, mało 
;g~ntny, samolub - trochę .rudy -
. ubsza n~rysowany typ -- do któ 
lareha nie czuł nigdy sympatii ........,. 
zaś uczuł prawdziwą nienawi~ć. 

IZycki i NowiczóWna zauważyli rów 
.bę. Panna Jadwiga udała nawet 

f'lnne zdziwienie ze spotkania woła
Thuternie: 

~ .tan Adam tak solo, w tym miejscu 
i o tej porze? 

- Wfaśnie jestem w poszukiwaniu ja
aiejs pocie:::hy. 

Za:~cmba sam sobie się dziwił, iż mógł 
zdobyć si~ na taką cyniczną, odpowiedź 
Przeszli mimo siebie -- wszyscy z pew-
11ym niesmakiem. w· grunci~ rzeczy Za
ręba kochał ją jeszcze i - robił sobie te
raz wyrzuty - . dtaezPgo nie wykorzystal 
1;pm·,obności aby si.-;. ".'OZm 1wić z Jad:wigą. 
a Zarzyckiemu przy tej okazji zmiaildżyć 
głowę. Zaręba czui się nagle jakby ciężko 
t';:;.nny•. Ledwie wlókł się na nogach. Po
stanowił wracać na stację kolejową skró
coną bO<.·zną, ni~oświetloną d'rogą, Po ciem 
k11 zauważył leżącą na drodze kobietę. - 
Prze.z chwilę nie wiedział co poĆząć. ·Już 
.:!hciał wofać o ratunek, sądząc. że ma do 
czynienia z wypadkiem zabójstwa, lub· sa. 
mobójstwa., gdy kobieta z nadlud'iZkiin ·\l'.;:y 
siłkie~ wyrzekła: 

~ Niech pan się nie boi, nic złego się 
nie stało, nilech mi pan tylko pomoże ł.o
rientować się gdzie droga da stacji kołe
.1owej. Chcę wracać do Warszawy. 

··~--... „ ... „„„„„„„„„„„„„„„ ... „„„„„„ 
Teraz dopiero Zaręba poznał w kobie

cie pannę Kazię Radwanowską z pamięt-
nego wieczora u Nowiczówny. .· 

- Proszę, niech pani wstaj0, chętnie 
zaprowadzę panią na stację - wracam 
Właśnie do Warszawy - odrz.ekł Zaręba, 
biorąc Kazię pod rękę. Cóż jednak z panią 
~ię dzieje, panno Kazimiero. Pani cała 
d1·żąca i bezsilna? 

Ale kobieta zamias! odpowiedzi, zaczę.
~a ponownie spazmatycznie szlochał tak, 
że Zaręba cofnął swoje pytanie, oświad
czając: 

- Niech mi pani już nic niie. mówi. -
Przestaję być ciekawym, pragnę tylko 
pani dopomóc. - To powiedziawszy, przy
ciooął silniej jej rękę jakby chcąc dać do 
zrozumienia, że można w nieszc.zęsciu li
czyćcałkowicire na jego silne ramię. 

Szli ku stacji w milczeniu, snując każ
de swoje rozpaczne myśli. Zaręba kupił 
dwa bilety kolejowe - poczem wsiedli do 
p(lciągu i przez całlł godzinę jazdy nie mó 
wili do siebie ani słowa. Zaręba zresztą 
stwierdziwszy, iż przygodljej jego towa
rzyszce nic nie grozi - przeżuwał teraz 
z goryczą, wszystko co zasuo w jego ży
ciu od czasu poznania Nowiczówny do 
dzisiejszego wieczora,. · w którym uczµł 
się podwójnie tak upokorzony. Mimo czy 

. nionych wysiłków, nie mógł uczepi8 się 
źaónego wniosku co winien uczynić wo-

be{! tego, . że nie zdał egzaminu i że rok 
cały musi żmarnov."a~„ .podcża.s gdy taki 
Zarzycki triumfuje nad ~ ukończeniem 
nauki i ·zabraniem mu kochanej kobiety. 
Słyszał tylko ·monotonne są.panie Io komo 
tywy, · dzi~'liie harmonizujące z jeg0 we
wnętrzną ·pustką i beznadziejnością. 

1fu.sial kllka -razY. pociągnąć Radwań
nowską za rękę gdy pociąg zatrzymał się 
na dworcu w Warszawie, żanim zdołał ją. 
\'iryrwać z odrętwienia. 

- Wy•:hodzimy, proszę pani. Niech pa 
ni się trzyma. • · . . . /t 

- · Och - wykrzyknęła lekko. To pan ... 
przypomi'9-am sobie pana.„ Dziękuję„ -
cedziła urywanymi słowami, mówiąc ra
czej do siebie. Wraz z tłumem WYSZli na 
ulicę. 

Chwyciła Zarębę za rękę i wybuchnęła 
płaczem. 

- Ja nie mam gdzie iść! Do domu nie 
mogę pćjść, a na ulicy nocować.„ ach. 
dlaczegóż się wszystko już nie skoń.czy
lo„. 
~ Pójdzie pani do mnie. Wspólne nie

szczęście uwalnia nas całkowicie od za
stanawiania się czy to wypada lub nie„ .. 
Będ~ pani pornagal dopóki jej sytuacja 
będzie b:~go wymagała. 

Poszła bez oporu. Pra;gnęla przede 
wszy::itkim snu i spoczynku - tak jak i 
Zaręba. d. c, n .. 
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„„„„„„„„„„„„„„„„„„.„„„„„„„ 
N alslynnlelszylasnowldz WOMOUTH 
mis~ Międzyn. Instytutu Wiedzy Tajemnej, uznany jako wszechświatowej 
sławy fenomen, przy pomocy medium TANHRV«, które jest nieomylne, 
daje w transie jasne odpowiedzi we wszelkich zawikłanych kwestj_ach. 
Widzi na odległość. Daje możność zdobycia miłości pożądanej osoby. 
Przepowiada .przeszłość i przyszłość. Opracowuje horoskopy i analizy· gra
fologiczne. Medjum . zestawia pewne . wygranej· Nry losów, ·podaje-gdzie 
takowe można nabyć. W 34-ej loterii padło 48 wielkic;h wygranych, wy
branych przez Medjum. Podać datę urodzenia, imię i nazwisko i załączył 
kilka włosów dla kontaktu. Na koszty portowe załączyć Zł. 1. znaczkami 
pocztowemi. Adres: Kraków, l.ublcz 22 m. 2. 286 ......... „„„„„„ ........ „„„„„„„„„„„„ 

Naiwlt1cel wygranych 
!!!!!!!!!l!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!li!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~~!!!!!!!!!!!!!!!'!!~---

na terenie Piotrkowa i okolicy pada sta· 
le w szczęśliwej kolekturze 

DOMINIKA 

NIEWINSKIEO 
w .Piotrkowie· przy ul Słe>wacklego 

lub w oddziałach w Radomsku, Bele 
łowie, Sulejowie i Skiernie ~ie 

Szcześłiwe losy do l·ei klasy 38·ej Loterii jui są do nabycia. Cią 
nie 18 lutego • 

Kto pragnie poprawv bitu 
niech ~Dl.eszw DO los! „M AT UR A" 

wkrótce w kinie „AS" 
Sztukę Wł. Fodora grano u nas w Te· 

atrze Kameralnym w doskonałej obsadzie 
(A<iwentowicz, A'ndr.zejewska. Grywiń.

Rka) to też amerykańska przeróbka fil
mowa nie może zaimponować grą publicz 
ności warszawskiej. 

Budzi natomiast zainteresowanie z dwu 
powodów. Przedewszys11kiem, jest to ~ 
biut w Hollywood prz.emiłej "gwiazdki" pa 
ryskiej Simony Simon. 
Pamiętamy ją z paru filmów francus -

kich „~ fils d'Ameriquei'' z Prejeanem. 
„Iies yeux noirs" z Baurem.„, gdzie wywar 
ła jak naJ1epsze wrażenie. 
Popisową jej rolą było ,,Jezioro kobiet" 

Cbac · aux dames)_ wg. powieści Vicki aa.
urn., w Polsce jednak :niewyświetlane. 

Simona Simon odznacz~ się dziewczęcą 
ni~l dziecinną twarzyczką i dużemi u
stami, które same składają się do śmie
chu. Jest to urodrona „fantastka" w ro
dzaju Klary Bow z jej pierwszych wystę
pów w komediach Lubitscha. 

R!ola M;a.rU Claudel w sztuce Fodora nie 
dźwięczy tragicznym liryzmem, jak w in
terpretacji naszej Jadzi Andrzejewskiej, 
(która. znów przypomina Liljap.ę Gish, pa 
miętną „złamaną lilję" z filmów Griffitha 
ale to ją zbliża do prawdy życiowej, utka 
nej nietylko z łez, ale i z uśmiechów. 

Simona ma pozatem śliczne, trochę na 
rowiate ruchy impulsywnej dziewczyny, 
zgrabną fugurkę i ~zerość ekspresji. 

Pasa amerykańska wita ją bardzo życz 
)iwie , ;;::_:,·iil!il;-ili'a'I 

~ ·'!'~!w i!lf 

Herbert Marschall, jako profesor bar -
rl.zo biegły w nauce, ale naiwny w spra -
'\\"3.ch miłości, wywiązuje się poprawnie z 
dość trudnej roli. 

rykańska artystka dramatyczna Ruth 
Chatf;erton. 

Przebieg za.targu w szkole z powodu li
stu miłosnego maturzystki śledzi publicz 
ność z wielkiem zainteresowaniem i z wi
doczną życzliwośdą dla młodzieży, tak czę 
sto gnębionej w szkole przez pedagogów, 
którzy pod pozorem zaw'Odowej gorliwoś
ci hołdują. różnym szpetnym albo grotes-
kowym „kompleksom" ·(modny wyraz). 
-Zarówno młodzież, ja:k i widownia w ki 

nie świetnie orjentuje się w tych drażli-
1~:ościach lepiej, niż przypuszcza. oficjalna 
pedagogia„. 

Zebranie Towarzystwa Opie
ki nad więźniami „Patronat" 

w Piotrkowie 
W dniu 26 b.m w sali biblioteki Sądu 

Okręgowego w Piotrkowie odbędzie się 
Zwyczajne Walne Zebranie Tovrn.rzystwa. 
Opieki nad więźniami „Patronat" w Pio 
trkowie, z n·astępującym porządkiem 
dziennym: · 

1) zagajenie i wybór prezydium.; 2) spra 
wozdanie z działalności Zarządu; 3) spra 
w<r...danie kasowe; 4) sprawozdanie Komi 
sji Rewizyjnlej; 5) wybór ustępujących 
członkÓW Zą.rnądu i zastępców; 6) wybór 
Komisji Rewizyjnej; 7) w-olne wnioski. 

Zebranie prawomocne będzie bez wzglę 
dn r.a ilość obecnych członków. · 

za Zarząd: 
Preres (-) Stanisław Piliczewski 

"idepre:lleS Sądu Okręgowego 
Sekretarz ( -) Zbigniew B'lOtnicki, 

....-..--vv ~. ' • ml!!. 

„„„„„.„„„ ... „ ... „„„ ......... „„ ... „~ 
Różne plotki 

Dziewczyna była śliczna. Odwiedzał ją 
coraz częściej przynosząc za kazdym ra
zerm kwiaty lub cukierki. Dzisiaj spotkał 
jej małego brata. 

- Czy twoja siostra. cieszy się . kiedy 
przychodzę'! 

- Oczywiście. 
- . Mówiła ci? 
- Pr7.ecież przynosi jej pan stale cze ... 

koladę, cukierki, bilety do teatru. 
~ Chciałbym ją uczynić szczęśliwą -

mówi konkurent. 
Chłopiec odpowiada: 
- To się panu udaj,ei. I nietylko ją, a

le i jej narzecronego pan uszc~liwia te
mi podarunkami. 

Przedewszystkie.m lubi on bardzo cze
koladę, następnie, chodZi chętnie do teat 
ru, wreszcie pieniąd~ jakie uzyskuje z 
tyeh poda ~t{ÓW może zaoszcz~dl.lć, a prze.z 
to szybl~ir~· sie siostrą o7Jenić. 

Kiedy ·9;,zwi.!auo cly•.:;any ~ pozdejmowa 
no firanki oraz obrazy, przybyła w odwic 
dziny do pani Wesołowskiej, jej przyja
ciółka. · :" 

- Czy przeprowadzacie się ? - pyta 
zdumiona. · 

-- Niie, a.I,ie widzisz, nasz Jasieczek ob 
chodzi dziś imieniny i poprosił na tę uroczy' 
stość sześciu kolegów ! 

„OLLA"c;uM„? JEH DOWODNIE NAJBA 
IWZPOW\ZH.HNlONl~ MARKĄ NA KUU ZIE• 
NIE llTN!EJE MARKA l...EP~;1:A , C."!.';' ,7EZ PEWI 
OD ,,OLLA"c.u.M.3, GDYŻ „ 0~'-A"JE~T BEZIPRJ 
N1EPRLE\C.l6NLON.A TDJ< nlWEJ JAKO\tl, JAK1 DELII<! 

s 1WW'rxl4e4°ni.e ~~eh /.c,,J,.. 

~4~~~ 

Leczenie trł•k6 
C1toro1t1 sk6rne I wener 
Dr. med. PA]M 
przpfmuie od 12-2 i od 5-7 
Plotrków,ul. Plłsudsklego \67, li 

MióD eeysto p~zelny bez 
gwarantcm·any PIERWS'ZEJ J 

LIPCOWY DESEROWY 3 kg. 5. 
8.50. 10 kg. 16.50: 20 kg. 31 zł., 
43.00 wraz . z naczyniem i opłatą 
wą wysyła · 

Małopolski Eksport 
Wj ZBARA 

skr. p. Nr. 5. 

·Wiecznep·· 
Nauczycielką, Anną jest wybitna ame „OKAZJA" kupno i sprzedaż rzeczy uży

_. lil!iit.!il:;:1-:.:.·.ru-::~T":7~Z'1~========-==w=wiliii' ====· wanych - antykwariat, ul . Sienkiewi -
cm Nr.15. 

Wkrótce w kinie „AS" 

Oskarżona 
#Po N44#'1i#if e• ·· •-„CA# # & -....„-· #A 

DO zł. 5.- ze złotą 

nadeszły 

• LUFT'' 

~WW*'F±f W . •' ., ~ ..•... ,; ~·· ,t.~·· , .„„ ,' ,„. '.;l.' ' '. ~ 

·A ~-Q ~;(A 

w "'~~~"'~f.. V~"' ~4 ~ł$.~ • 

~ · 
~~~ 

poleca po cenach ~przystępnych: --zegarki, budziki, obrączki śJu-~to~~~~ +'+ 
1' ~ ... „ ~ '$)4 6..-,,. • bne, elegancka biżuteria, pler• 

1
1,,; • V ~ •" . ścianki, bra n zol et ki, kolczyki, 

Jl~..:._~ 4' n akrycia stołowe i różne platery 
~· ') patefony płytyi n a jlepsze igły gramofon. 

• ROZKl:.AD KOMUNIKACJI AUTOBWUSOE1 

na linii PIOTRKÓW-WARSZAWA 
przez Wolbórz, Tomaszów Maz., R.awę Maz., Mszczonów i Nadarzyn 
Piotrków Tryb. 9.45 12.10 1'6.50 Mszczonów · 12.40 15.10 19.40 
Wolbórz 10.11 12.36 17.1 6 Nadarzyn 13.16 15.46 20.16 
Tomaszów Maz. 11.00 13.30 J 8.00 
Rawa Maz. 11.56 t4.25 18.55 Wiirszawa PIZ. 13.45 · 16.15 20.45 

WARSZAWA. PIOTRKÓW 
Warszawa ·1.00 9.00 15.00 ~ Tomaszów Maz. 10.00 12,00 20.00 
Nadarzvn 7.45 9 34 15.34 · Wolbórż 10.26 12.26 20.26 
Mszczonów 8.12 10.12 18.12 · · . -
Rawa Maz. 8.57 t0.57 18.57 PiotrkówTrvb.urz. 10.so 12.50 20.so 

ROZKl:AD KOMUNIKACJI AUTOBUSOWEJ ncl'linji: 

p'totrków -Wolbórz -tomaszów ' tomaszbw -Wolbórz· Piotrków 
Piotrków Trvb. 14.00 21.00 j Tcmaszów Maz. · 8.00 . 15.20 
Wolbórz 14.26 22.06 Wolbórz 8.26- 15.46 · 
Tomaszów Ma2.llfZ. 14.50 22.30 I, -.Piotrkpw Tr~b.pą .. ~ 8.50 16.10 

Piotrków 
1937 

Zakłady Grafi 
„,1aolf Pańsk i Spa 

Piotrków, Legionów 

OKAZJA! NOWĄ MASZYNĘ 
SANIA za zł. 300.- można nabył 
mie A. Pański, Piotrków, ~o 

UjNUlWAz...~ SIĘ zagubiony 
sobisty vv-ydany przez Zarząd Mi 
Piotrkowie na nazwisko Heleny 
skiej zam. w Piotrkowire w Szp' 
TrÓjcy • 

POSZUKUJĘ pokój w ~ci 
dzielnym Wejściem. Wiadomość w 
nistracji „Głosu". 

KUPIĘ ZARAZ kodeks cywilny 
procedury cyw. handlowy, Zgł 
adm. „Głosu" 

PAMIĘTAJCIE, ZE W 
NAJT.AN}EJ ! 
Parasole. walizy i t.p. kupuj Wf 
wytwórni. Piotrków, ul. Siera 
podwórzu) , 

Pokrywamy i reperujemy parasi 
lizy, teki, neseserki, ~kiewki, p 

t.p. 

CENNIK OGŁOSZEIQ': 
Za wiePSz milimetrowy (jedn 

wy) - 40 gr. Pierwsm strona i 
g · ryczne o 50 · proc. drożej. 
I Drobne! 10 grosey za wyraz. 

· Jącym pracy! 50 prec. ta.mej .. 

Druk.: „A. Pański, Spadk." ~ 


